
lóvv, bardzo prędko i daleko pewniey ni£ mnemi sposobami postrzega się gnia-

zda w lunecie.. Sznurek poziomy na każdą gwiazdę,, stosownie <;lo icy wysoko-

ści,, odmieni swoie położenie.. »

iy.. Chcąc za pomocą koła powtarzaiącego» oznaczyć szerokość jcograficzną,,

znaku, która iest nieodbicie potrzebną w jeodezyi, ustawiamy narzędzie na po>i

tudinku,, i bierzemy odległości od zenitu gwiazd znaiomych okofo - biegunowych

i innych. Sposób rachowania, szerokości fepgraficzney., z obserwowanych wy- •

sokości południkowych, znaiomy iest z astronomii j tu tylko nad.tem ważnćrn

zastanowimy się zagadnieniem; Jak, za pomocą koła powtarzającego brane odle- V

glości zenilalne gwiazd lub słońca przed, ich przeyściem przez południk i po

przeyściu, przywieść do południka, żebyśmy z. tego szei-okość jcograficzną wy-

c^gnęli. Poszukaymyż wzoru na tę poprawkę.. f,

Niech będzie z(cnit Z, (fig% 7) P biegun świata, ZE odległość zenitaJna ob-

serwowana blisko południka^ Nazwlymy szćrokość jćograficznij mieysca przez

Ii, zboezenie>gwiaztTy przez. D , kąt godzinny ZPE przez P* -Koła HPZeR wy-̂

rażą południk mieysca. . \S," •' ''$•

W troylcacie PZE..;; clost ZE=dost P. dost L. dost D + wstL* wstD.

Stąd; dost ZE==(i— awsl^P) dost I., dostl>+vwslL.. wstDsw

i,is= dost (L—jD)'—2 wstHP; dost L. dost D. - : "., '-''•"--'Z
Ź • ' ;

x .
-•Drugą strona tego zrównania iest koniecznie odjemną; przeto::

dost ZE <dost (L — D) i Z E > I , — D . , . . Z E = ( L — D ) - f x . , x oznaczy pray-

ie odległościobserwowaiićy zenitalney ZE dopołudnika,' : ••

— P ) + x <~~dost ( L ^ - D > w ^ T v s l * i P. dostL. dost i) .

UczyńmyL—D=a,, •—2 w s t a | P^ttostL. dostD—!a»«, Będzie:.

dost (a+x)—dost a r ^ b .



Ponieważ, ;b zależy od xf i na x=onnamy h = o ; przeto możemy otrzymać z da-

nego zrównania wartość x, uźywaią.e rozwidlenia Maklpryna. • • •

. 1.2.
> • • • > • • • • , . , •

Aźe; **•*# » ; d ^ _ d o y (a-M2i przeto:
db wst(a + x) db* wit»(a + x)

wsla~ ' wsl ( L —

Zatem:

y a __ dosty (L--D

x_- 3 ^ s | łP-dostL.cTostD.__/awst 2 f P.dostŁ.dostD\2dosty(Ł—D) wst
~ wst (L—D). w s i ? V wśt(L—D).vvst.i" )':•'•> '-"a • v

28. Jeżeli zboczenie gwiazdy iest pofudniowc^ D będzie odjemne; i n«

mieysca L.-—D trzeba położyć iI + D'. / L,

Eiedy gwiazda przechodzi między zenitem a biegnnem,. wtenczas .

Że=(90°~-L.) — (90° — D) = D — L. Stąd Z Ę = (D — L) + x. W tym przelo

razie potrzeba'we wzorzą n.a.mieyscu L,—-D położyć. _D—L. W obu zaś

przypadkach, ponieważ ZE iest większe od Zę„ wlec i poprawka x iest1 odjeinn^.

To iest;. chcąc z obserwowaney odległości zenitalncy ZE otrzymać odległość ze-

nitalną Ze uważaną na południku,, potrzeba od ZE odciągnąć x.

2g.. Przycliodzi z kolei otrzymać wzdr na poprawkę odległości od zenitu

ZE, obserwowaney gwiazdy E, która lezy ni&ey bieguna,, {fig: 7),

W troykacie PEŁmamy; dostZE=,dost P.dost. L. dost D-f- wst L. wst I).

Tu. P=:EPZ.. Dogodniey iest w tym przypadku liczyć czas od północy,'czyli

'^fiiiast kaja godzinnego EPZ — P , brać kąt E P e — P / Ponieważ P'=£8o°-~P.

dostP ==:—do^t P/ przeto.- dosfZEs~ '-$dostV!dost L. dost D + wst L. wstD ==;

==—dost (L-f D) + 2 wst 3 i P/ dost L. dost D,
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dost ZE = dost j i8o° — (L + D) (+ 2wst3^ P/ dostL. dostD.

dost ZE —dost £ 1800 — ( Ł + D)?—2WSI4 P/ dostL. dostD. »

Z e = i 8 o ° — ( L + D ) . A że' w tym razie ZE icst mnicysze od Ze, przeto:

ZE==i8o°— (L + D) — x.

dost si8o°—(L + D + x)>—dost < 1800 — (L + D)£—2 wst a^P.' dostL. dostD,

To zrównanie podobne do zrównania rozwiązanego w §. 27, daie: .

awst 2 | _ P / dost L. dostD__/2wst2i.P/dostL.d.ostD\3 dosty (L+D) wst i "
X ~ wsl (L + D) wst 1" ~ ~ \ wsf(L+T))~wsŁ 1". ) ~ - TsT'.

Pamiętać trzeba, ze poprawka x.dorzuca się tu do ZE dla znalezienia Ze.

3-0., Dla dokładnego oznaczenia szerokości jeograficzney znaku , biorąc wy-

sokości rozmaitych gwiazd w bliskości południka za pomocą kota kpowlarzaią-

cego, potrzeba wprzódy porobić tablice na poprawki x, według wzorów po-

danych w §§. 27 i 29. Do rozwiązania ich należy znać zboczenie gwiazdy, co

vr dzisieyszym stanie astronomii iest rzeczą dobrze znaną; potrzeba mieć takż« '

choć przybliżoną -wartość na sameż szerokość jeograficzną micysca. rLatwo te-

go "dokcizc, biorąc na południku za pomocą koła powt.arzakK.ego odległości ze-

nitalnc gwiazd znanych, i słońca, a osobliwie obserwuiąc gwiazdy około - biegu-

nowe.

Co do kąta goclzinnego P^ można na niego "ułożyć fabllćc~na kilkanaście mi-

nut, odmicniaiąc naprzód P po minucie, potem po dziesięć sekund i t. p. Przez

co niektóre wyrazy bez rachunku, z prostego przypatrzenia się kolei idącego

szeregu, napisać "można będzie w tablicy. ' — " :v

3i. Mała niedokładność wartości na L i na D wstawjanych do Wzoru na*xt

nic nie wpływa na icgo wartość. Utworzywszy bowiem różniczki dx , co do dL

i co do dD , postrzeglibyśmy: że lubo dL będzie równe kilku sekundom lub wie-
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ccy, a dD także do XQ" wynosi, dx icdnak prawie żadney niema wartości. Stąd

biorąc wysokości słońca przed iego przeyściem przez południk i po przcyściu,

można nie dawać baczności na odmianę zboczenia; i prosto do znalezienia war-

; tości na x należy użyć zboczenia, iakic ma słońce w czasie południa.

Zróżniczkowawszy x co do P, otrzymamy: dx=:wstx, dosly §• P. dP.

•• Różniczkowaliśmy,tu tylko pierwszy wyraz wartości na x, bo drugi sam przez się

ma bardzo matą wartość. ,;

Jeżeli niepewni iesteśray czasu przeyścia gwiazdy przez południk, zacho-

dzi więc wątpliwość dP, która da pewnćjf odmianę wartości x wyrażoną przez

dx. Wziąwszy iednak dwie obserwacyc równo od południka odległe, dx będzie

ioź samo tylko ze znakami przeciwnemi. Pi-zeto błąd popełniony w jedney ob-

serwacyi, przez drugą sie nagrodzi. I ogólne iest prawidło podane przez .O*-

/ambra, żeby brać gwiazdy z jedney i z drugiej strony południka leż sanie li-

czbę obserwaeyy, z klórycliby- ka&da iriiała sobie odpowiedną drugą prr.wic o

tenże sam czas od południka odległą. Z lakach obserwaeyy wyciągnjony wypa-

dek na.ylcpiey się zgadza. Prawidło to szczególnicy wtenczas zachować należy,

kiedy nie iesteśmy zupełnie pewni położenia gwiazdy i przeyścia iey przez po-

; łudnik; lub też gdy bieg zćgaru iest nieregularny.

Nie potrzeba się śpieszyć wrobieniu obserwacyy; należy zawsze dobrze zgo-

dzić libellę i dadź iey czas nieiakiś do przyzwoitego ułożenia się.

$'2. Dclambre w tomie drugim pięknego swoiego dzieła, Base dusysteme.

tnetrigue diamdl, na karcie 210 i następnych, wyłożył obszernie sposób nkła-*

dania w tablice obu wzorów §§. 27 i 29 na x, Pożytek z nich bardzo iest wiel-

ki dla obserwatora oznaczaiącego szerokość jęograliczną; ułatwiaią one i skra-

, vcaią rachunek odbytych obserwaeyy, i ostrzegaią razem o micyscach,' w których'

poprawka iest znacznieyszą, a zatem i obserwacya mniey pewną. Tym sposobem



Zrobiwszy sto obserwacyy gwiazdy, można dobrze oznaczyć szerokość jeografr-
/ • • • ' , . . . • • ' • ' . . , .

czną mieysca.

Naykorzystnicy używać gwiazdy biegunowey ,i g. małego niedźwiedzia, bo

na nie naymnicysze wypadaią poprawki; obserwacyc ich nie zalezą bardzo od

biegu zegaru i od dokładnego położenia wierzchołkowego koła. Nadto wyeiąga-

iac szćrokość jcograliczną z przeyścia górnego i dolnego gwiazd okolb-bieguno-

wych, otrzymam wypadek nic zależący od niepewności ich zboczenia wziętego z ka-

talogu. : ' ' • ; ....••

Trzeba się wystrzegać obserwacyy gwiazd zenitalnycli albo tez bliskich ze-

nita; bo pominaGwszy trudność ich obserwowania, należy ieszcze bydź pewn)^

dobrego upoziomowania narzędzia; a poprawka x bardzo iest znaczna i niere-

gularna. ,

33. Dziaianie samo oznaczenia sżc'rokości jeogra f̂iczney mieysca odbywa śfe

nastcpuiąćym sposobem^ Ustawiwszy np, w znaku ^oio pówlarzaiace na pniu

inocnp w ziemie wbitym, albo na siupic wymurowanym, i zawiesiwszy obok

"̂"tlobry zegar, powinienem naprzód za pomocą wysokości odpowiednich siońca,

lub gwiazd, lub przez wysokości bezwzględne gwiazd, albo ieszcze lepiey wszyst-

kiemitemi sposobami, ocenić na zdgarze południe, i ustawić koTo na południ-

ku ;. oznaczaia^c na kole azymulalnem punkt odpowiedny południk owi. Następnie

należy poznać ściśle bieg 5fe'gąru. Zrobiwszy Ic przygetowmiar, obiorę dobrze

znaną gwiazdę x, i naydokladnicy wyrachuic iey przeyście przez południk wcza-

sie zegaru. To maiąc 16 np< minutami przed iey przeyściem wezmę szereg

złożony np. ze 3o odległości zenitalnych. Potem zębserwowawszy przeyście

prz^z południk gwiazdy, wezmę drugi szereg.znowu złożony ze 3o obserwacyy,

ieźcli można podobnie iak pierwsze w czasie od południka odległych. Z kolei

. wyrachuję średnią z ze trzydziestu odległości żenilalnych pierwszego szeregu i
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drugą średnią ź z szeregu drugiego. Na takowe odległości zenitalne z i i, sto-

sownie do trzydziestu kątów godzinnych P przed przeyśc;era gwiazdy przez po-

łudnik i po przejścia, należy znaleźć poprawki x. Średnią ze trzydziestu po-

prawek .x przed południkiem, dorzuca się do z; a z drugich trzydziestu po-

prawek po południku, dodaie się do ź. Przez co odległości średnie zenitalne z i i

są przywiedzione do południka. Takowe to odległości zenitalne należy ieszcze po-

prawić- rfifrakcyą, i szukać z nich szerokości jeograficzncy micysca sposobami

wiadomeini z astronomii. ;

Tale np. roku 1796 dnia iS stycznia w Dunkierce obserwował Dclambre

dziesięć odległości zenitalnych gwiazdy* biegunowey. Przeyście górne przoz po-

łudnik przypadało o 6.s 2/ qJ' •• ,

Czas obserwacyi odległości
zenitalnych.

K ą t P.
NB. Kf̂ t V zawsze wyrasta

sie gwiazdowym.
Poprawka x.

; . ; . 6.K 17/ fó>,

: ;'.., y> IQ. 5 7 .

; i • » 2 1 . 49 •

4- . ~. ' l • » 24. Ąo .

5. . , . . v » 27 . i 1 .

6. . ,••<.• > . »'? 2 9 . 3 5 ,

7. i Ł '. » . » 31. 38 .

8. . . : ' . . » 33. 2 5 .

'."..» 35. 15.

••*. . » 37. 14

2.

3.

9.
10.

15/ 41"

17. 5o

19, 42

22. 33

25. 4

27. 28

29. 3i
3i. 18
33. 8

15/65..
20, 24.

.24, 70.
32,,35.
39, 97,

47v98-
55, 3 9 .
62, 28.

% 77-

Sumnia; —
:\ A: V



Średnia: — 44,"668.

Odległość zenitalna średnia gwiazdy: 87.° n / iS/

Odległość zcnilalna południkowa === 37.° 10/ 28//8g2.

Rcfrakcya . •„ . . . .* + 43, 904.

Odległość zenilalna południkowa prawdziwa = ?>j.° 11/ ia/^gG.

Odległość pozorna gwiazdy od bieguna . — i.° 4^/ Z§,"

Odległość.zcnilalna południkowa prawdziwa s=s 07.° 11/ 12/

Odległość zemLu od- bieguna : . : i : . • 38.° 57/52/

Szerokość jeograficzna , , \ ,-. , . . . . 5i.° 2/ 7,"6']Ą.

Na przykładzie lu przytoczonym przekonywamy się, uwazaiąc rozmaite na-

stępne wartości, poprawki x, ze nie trzeba bardzo wcześnie brać szeregu przed

przcyściein gwiazdy. przez południk, ani lez ciągnąć icgo długo po icy przcyściu.

Bo poprawki w łych punktach odległych od południka są znaczne, i ulegaią nie-

regularnym odmianom. Tablice ułożone na poprawki, przed- przystąpieniem do

obserwacji, naylepszą dla nas będą skazówką, kiedy możemy zaczynać szereg i

iak długo iego ciągnąć mamy. ,,

3/j. ' Oznaczając za pomocą koła powlarzaiąccgo ód^egłośjLzcnitalną stanowi-

ska , obserwneye odbywają się statecznie naiedncy płaszczyźnie wierzchołkowey,

i zadney nie wymagaią poprawki. Samo tylko narzędzie niabydź dobrze usta-

wione i upoziomowane. >•.:; :

' 35. Domierzenia kąlów położeń ustawia się koło powtarzające na płaszczy-

źnie obserwacji {fig- 8);. i zamiast wielkiej' Hbelli bedąccy z tyłu koła, kiedy

ono siało wierzchołkowo, używa się w tym razie druga luneta do spodu koła



przystosowana. Pierwszą lunclę AŁ nazywać będziemy lunetą górną, drugą A'L '

dolną.

Chcąc wymierzyć kąt P5P' między dwoma stanowiskami P i Py zawarty,"

ustawiam naprzód -lunetę górną na o.° o/ o." i zwracam ią, za pomocą szruby

poruszaiącey samo koio, do przedmiotu «/i prawego P, w kierunku ALP; lu-

netą zaś dolną celnie do przedmiotu lewego P/ w kierunku A'1/P-' Przymoco-

wawszy szrubami obie lunety, posuwani tak samo koło, zeby lunetę dolną po-

stawić w kierunku przedmiotu prawego P, ło iest w kicruakn A'1/P (Jig. 9) ;

luneta górna weźmie kierunek ASL. Przytwierdziwszy w leni położeniu koło,

iezeli odwolnię lunetę górną i zwrócę ją do przedmiotu lewego P' w kierunku

h!! \/P/ .ocenię na brzegu kota kąt LSL/' równy podwóyn emu kątowi PSP/

Chcąc dalcy powtarzać obserwacye, nic cżylam podziała Ł/'- ale obracam

tak samo koló; źeby lunele górną zgodzić z przedmiotem prawym P. Przy-

• twierdziwszy ko'Io, lunetą dolna celuio do.przcdmiolu lewego P/ Przeto (fig. 8)

luneta górna weźmie kierunek. ALP, dolna A'L'P.' Robola wiec odbywa się

w tem powożeniu tak iak w samym początku obserwacji, z tą różnicą: źe luneta

górna" stoi nie na zerze,- ale w punkcie odlegfem od zera na fiik podwójny od

kąta położenia• PSP/ Posuwam przeto tak koło, źeby lunetę dolną zgodzić ze

znakiem P, czyli postawić.w kierunku A'1 'P (fig. 9). Łuncla górna zostanie

wpoTozcniu ASL. Przytwierdziwszy koło, celuie lunetą górną do punktu P' w kk-

runku k."Ł"W; przymocowawszy ią w lem położeniu, mam oznaczony idąc od

zera w kwą stronę Tuk cztery razy większy od kąta położenia PSP/ Tym spo-

sobem można dowolnie przedłużyć powtarzanie kątów; a dzieląc cały łuk prze-

bieżony przez summę- obserwacyy, będziemy mieli wartość na kąt położenia u-

wolnioną od błędu podziały narzędzia i inn)'cli małych błędów popełniających

sic w obserwacji.
16



— 62. -*" •

Celuiac trzeba sie starać, żeby punkt obserwowany leżał ;na nici pionowey,

ile można naybliżcy .przecięcia dwóch nici prostopadłych przechodzących prz.cz .

środek lunely, albo ieszcze lepicy na samem ich przecięciu. ;

Jeżeli podzia'1* narzędzia idzie od prawcy sLrony yy. lewą, wlenczas w na-

szym przykładzie bierze się wprost łuk odcięty lunetą górną. Inaczey zaś kiedy

iest narzędzie podzielone od lewey slrony w prawą, bierze się dopełnienie'tego.

Tuku do 36o.° , .

36. Używaiąc koła powtarzającego do brania kątów położeń, potrzeba na-

przód się przekonać, czy osie optyczne obu lunet są.równoległe do płaszczyzny

koła. Ha ten koniec» spoziomowawszy dobrze narzędzie, kładę na iego brzegu

lunetkę probierczą (Junette d''eprcuce)\ którey oś optyczna iest równoległa do

brzegów sześcianów, na których się ona wspiera. Następnie kicruię tak koło,

żebym .punkt iakiegoś przedmiotu leżące go na poziomie lub blisko poziomu zgo-

dził z nicią poziomą lunetki probierćzcy. Jeżeli osie optyczne' lunety górney i

clęlriey są równoległe do płaszczyzny koła, wtenczas ten punkt będzie leżał na

niciach poziomych przecinaiących te lunety. Inaczey zaś będzie ten punkt niżey

albo W3rżcy od nitek padał. Chcąc przelo zgodzić osie optyczne obu lunet, po-

trzeba dopóty posuwać szrubką nić poziomą icdney i drugiey luncty: póki punkt'

obserwowany przediuiotu nie będzie leżał na niciach poziomych wszystkich trzech

lunet. .••'•:_••'

-.";• > Kiedy óś optyczna lunety górney była sprawdzona sposobem podanym w §.
la3-, wtenczas obeyść się można bez lunetki probierczey; i można sprawdzić po-

> łojenie osi optyczncy lunely dblney, za pomocą lunely górney.

3y. Luneta dolna umieszczona przy kole powtarzającemu ma mimośuod nay-

ezęściey do kilkunastu liniy i więcey dochodzący. To iest: że oś" iey~"optyczna

w'celowania nie przechodzi przez środek-koła C {fig, 10), ale krąży po okręgu'

, . : , ' V ; - '/•' ' • • • . • • • ' ' • • ; • , • . ' ' • : ' • • • • • : ' • . . ; ' • • • • ' • • • • • • • : • ' ' • " : . ' ' • ' • " • , : . • • , . • • • • : • • • - : . . . ' " \ ' ^ : • • • : ; ' . ' • • ; ' . • • : ' . ' , ; • ! " ; " " • • • . - • . ' ' : ' ;
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koła małego ," którego promień CD dochodzi do kilkunastu i wiccey liniy. Uwa-

zmy iaki stąd wyniknie błąd w braniu kątów.

Obserwuymy kat położenia ACB. Lunetę górną zgadzamy naprzód z przed-

miotem prawym A; kierunek icy iest CA. Lunetą dolną ccluicmy do przedmiotu

lewego ; Icy ostatniej oś optyczna, ŁlŁ mimośrodu , weźmie kierunek BDF, sl.y-

czney do koTa w punkcie D. Następnie przymocowawszy lunety,, kieruieiny tak

koło , żeby lunetę dolną zgodzić ze znakiem prawym A. Weźmie ona kierunek AE,

a luneta górna stanie w położeniu CA'. Ponieważ koło lak posunęliśmy, ze lu-

netę dolną przenieśliśmy z położenia BF do położenia AFE, przeto kąt iaki ona

przebiegła iest BFA — DCE. Bo w czworokącie DECF kąty D i E są proste,

przelo: DCE + b F E = i 8 o . ° A że DFE + BFA=i8o,° więc BFA — DCE.

_ ; Posunęliśmy tedy wprawo koło na kąt ACA'==DCE. Jeżeli teraz lunetę

górną od położenia A'C zwrócę do przedmiotu lewego B w kierunku CB, ode-

Inę od zera na kole kąt A'CB = A C B + D C E = 2 . A C B + x / *

— ACB.

Przeto—^x//r iest poprawką, która dorzucona do | A'CB da kąt ACB.

Kąt D C E = A F B = AXB — A = B C A + B — A.

' Przeto: B C A =

'—x / / = A —B,.

3 AC 2 B C "

-poprawce = =
ir G.wsti" ' I

r, oznacza wimośród, D odległość prawego stanowiska od mieysca obserwacji,

a G odległość lewego stanowiska. - . '*<
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Kiedy D — G , poprawka dla mimo!rodu == O,' • '•",

I}elamhrc zakładaiąc mimośród równy 16, i 8 , 20 liniom., i odmieniając

* odległość od 1000 do 40000 sążni, wyrachował' tablicę (w tomie 1 Bose du S.

m. d. str. 102) na poprawkę kąLów położeń dla mimośrodu lunety, W -znacz-

nych odległościach od 20000 sążni i wiccey, poprawka ta wynosi tylko icdne

-.-„dziesiętną sekundy, albo icszćzc umiey; w mnicyszych odległościach nieco iest "

większą. Zawsze icdnaL prawie może bydź zaniedbaną. Naywiększa poprawka

iest wtenczas, kiedy iedna odległość i-est mata~?ip. od kilku tysięcy sążni-, a druga

z kilkadziesiąt tysięcy sążni wynosi.

Borda postfzeg'1', ze wp^yw nriniośrodu nasunime trzech kątów troytai a ku-

listego kst równym zeru. Wyobraźmy bowiem troykąt kulisty ABC. ilobiąc

obtserwacje w punkcie A, mamy na kąt A poprawkę:

••.-',': n a l c ą t B . . . : 1 ',. •-

,'.-.. '.'•.'"": •''•• . n a k ą t C . ; , . »...;<":

Suiuma tego wszystkiego równa się. zeru.

Jeśliby mintośród przypadał' nic z prawey strony ale zlc7vey, wtenczas

poprawka—i-x"==. — byłaby za znakiem przeciwnym; to
... -* ' " u. wst 2" G. wst'a" • _ _.. ,.

/ • . . . . •

. . • • ' • . • . - -• - • . - • • • ' . , . Ą y - . . . ; •• . • -

r v
iesl byłaby: — i x " = ~ — , — — - — = — — - •

3 J G . w s t 3 ! ' . D . w s t 2 " : .:.:y..---\\ ;,:.••/.. .

38. , Poirzcba ieszcze wyłożyć sposób szukania poziomofuku iakiegokolwiek

stanowiska, co nam bardzo się przyda w dalszym ciągu jeodezyi.

• Kiech b;edzie micysce A (fig- i i ) , którcgfe zenit Z, południk MZN, po-

ziom MN, a biegun świata P. Mamy szukać stanowiska G poziomolokti MZG.'•

AC.

AB.

BC.

wst

r
wst

V

w"sl

z".

1"

2 "

AB,

BC.

AC.

w s t ^

r .
wsta"'
r

wst i"'
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Na ten koniec ustawiam poziomic koło powlarzaiące w miejscu A; i kiedy

słońce 5 będzie o sześć godzin na wschód czy na zachód poTudnika MZN, bio-

rę wtenczas odległość sibńca od znaku G, czyli mierze kat GAS/ Takich ob-

serwacyy mogę zrobić dość długi szereg, zapisuiąc czas każdej obserwacji; a

biorąc średnie z czasu i z mierzonych,kątów, będę miał wartość pewna naS'G,

odpowiedną średniemu kątowi godzinnemu ZPS. OdlcgTość zenitalną stałą ZG

mogę także ocenić za pomocą koła powtai*zaiąccgo ; ZP mam wiadome, iako ró-

wne dopefnicniu szerokości jeograficzncy mieysca, a PS dopełnienie zboczenia

sfońca na moment obserwacji znayde z tablic słonecznych. Z tego wszjstkicgo

potrzeba znaleźć poziomoiuk MZGr.

W troykącie ZPS maiąc ZP, PS i kąt godzinny ZPS, znaydc kąt PZS i ZS

odległość sfońca od zenitu Z, Ta poprawiona refrakcją i parallaxą da.ZS/

W troykącie ZS;G znam wszystkie trzy boki, przeto ocenię kąt GZS.' A po-

nieważ; w troykącie PZS znalazłem kąt PZS, przeto znayde i kątMZS—i8o°—PZS.

Dodaiąc do kąta MZS kąt GZS' wjracbuię kąt MZG, pozibmo'1'uk obserwowa-

nego stanowiska G. Wykonajmy wskazany rachunek.

Uczyńmy PZ=H. ,PS=^e. ZPS=P. ZS=B. Z S ^ B . ' S'G=D. ZG—A. PZS^Z.

Oznaczyć możemy poziomołuk Z i ZS następnemi sposobami.

W troykącie PZS.. . . . dost ZS = dostP. wstIT. wstC + dostII, dostC.

wst PZS = 7
WSt l i .

Za pomocą, tych wzorów ułożonych według Analogii Nepera znajdziemy

ziomołuk Z. -Następnie:



•wst ZS
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w&tP. wst G ..
wst Z \ ••

-_ • Jeżeli r iest refrakcyą słońca, a p parallasą wysokości, będzie

W troykącie GZS'mamy S 'G=-D, ZS' — B/ Z G = A .

Będzie: wst jGZS- ' ^ ^ T ^ + g ^ - A ) . wst t ( D + A = B 0 -
wslli.' wst A

MZS'=i8o f t —PZS. M Z G = M Z S + G Z S / •

Kiedy przedmiot ziemski G leży pomiędzy słońcem ł a południkiem MZ;

wtenczas kąt GZS będzie ze znakiem odjemnym, Delambre podaie ieszcze in-

ne wzory na rozwiązanie tego zagadnienia.

3g. Zamiast słońca można używać gwiazd, a osobliwie gwiazdy biegunO'

wey, do wyznaczenia poziomołuka stanowiska G. Obserwacja ta robi się w no-

cy, i na stanowisku umieszcza się zapalona lampa z rewerberem. Delambre ie-

dnak przekonał sic, że pozioinołuk wyciacgnięty ze słońca równie iest dokładny

iak i z obserwacyi gwiazd. A że daleko iest 'dogodniey obserwować w dziea

słońce, iak w nocy oświecać stanowisko i porównywać ie z gwiazdą? przeto

Delambre radzi dawać w tych obserwacyach pierwszeństwo słońcu. Hadto ra- f

chunek przekonał Delambra, że naykorzystniey iest robić• obserwacją,; kiedy

słońce blisko o sześć godzin odległem iest od( południka. Powtóre: że znak po-

winien bydź ile można naybliżcy poziomu. Potrzecier- Odległość znaku od ze-,
: nitu powinna wynosić prawie 90.0 Poczwarie: Obserwacje pożiomołuku po-

trzeba robić wieczorem i z rana, wtenczas błędy "popełnione wzaiemnie się niszczao.

Nareszcie trzeba w obserwacyach poziamołuka bardzo bydź pewnym biegu

• zegaru, bo 1" omyłki popełnioncy w czasie, wpływa znacznie na odmianc po-

ziomołuku. ' " .v
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To są naykorzystnieysze -warunki podane przez Delambra do óbserwacyi

poziomołuku stanowisk, które iednak nie zawsze w praktyce uskutecznione bydź

mogą. Sposób iu wyłożony szukania poziomoTuku z łatwością daie się zastoso-

wać w praktyce, i zalecany iest przez Delambra.' Jest iednak icszcze kilka in-

nych sposobów, podanych w tyra celu, które wyłożył P. Puissant w rozdz. 6

xięgi 5 tomu drugiego swoiey Jeodezyi.

4o. Nakoniec nie od rzeczy tu będzic wspomnieć, ialc należy ustawiać trzy

nogi szrubowe narzędzia w rozmaitych astronomicznych i jcodezycznych obser-

wącyach.

Biorąc odległości zcnitalne gwiazd około południka, naylcpiey iednę nogę

narzędzia postawić na południku ze strony obserwatora, .a drugie dwie powin-

ny leżeć na płaszczyźnie pierwszego koła wierzchołkowego. W lak ustawione'm

narzędziu, kiedy dla przyciągnienia nici do gwiazdy używać nareszcie chcemy

szruby będącey w nodze narzędzia*, nie zruszymy płaszczyzny koła z położenia'

wierzchołkowego. Nadto nayprędzey można upoziomować narzędzie stoiące

w takiem. położeniu. >

Kiedy obserwuiemy gwiazdę lub przedmiot ziemski wpewney odległości od

południka, powinniśmy ustawić nogę przednią na kole wierzchołkowe ni punktu

obserwowanego; a liniia przechodząca przez dwie inne nogi powinna hjdź do
. i • . . " • • : : .

tego koła prostopadłą.

• W obserwacyach poziomołuku.należy postawić nogę przednią koła powla-

rzaiącego w kierunku ciała ziemskiego, oś obrotu narzędzia ma także leżec na

kole wierzchołkowem przez stanowisko obserwowane przechodzącem. Ponie-

waż znak leży blisko poziomu, przeto ruch mały nadany kołu dla utrzymania

w górnc| lunecie coraz schodzącego słońca, nie zruszy znaku ziemskiego z lune-

ty dolney, co właśnie bardzo ułatwia obserwacyą.



Mierząc kąt powożenia między dwoma stanowiskami zawarty, można dwie

nogi narzędzia i oś obrotu poslawic równolegle do linii łączącey dwa sLanowi-

ska; albo nogę. trzecią przednią ustawić na linii dzielącey kąt płożenia na poto-

we. Delathbre podaic w tym celu rozmaite wzory w tomie drugim dzieła: Base

du systhne nwtriąw decimal. " _ -

R O Z D Z I A Ł III.

Przywiedz-cnie katów poihzeń do poziomu.

4i. Po ustawieniu znaków we wszystkich stanowiskach, biorą sie na

każdćm kąty dwoiakiego gatunku. "Wystawmy sobie np.-że ze stanowiska A,

w którćrfl umieszczone iest ko'Io powtarzaiącc, obserwuiemy stanowiska B i C.

(fig. 1 a) Oznaczyć naprzód powinniśmy za pomocą wielokrotnie powtórzo-

nych obserwacyy kąt BAC, znany kątem położenia (angle rkpo)sitioń)\-i kąty

ZAB i ZAC, które są odległościami od zenitu Z, dwóch stanowisk B i C.

Kiedy kąty ZAB i ZAC ważą po 90,° czyli kiedy kąt położenia BAC leży

na płaszczyźnie poziomcy przez punkt A przechodzącey, wtenczas on iest miai-ą

kala kulistego uważanego na powierzchni ziemi , który ma wierzchołek we

środku stanowiska A, a ramionami obeymuic .stanowiska B i C. Lecz ie-

źcli to kąty są większe lub mnieysze od go,° potrzeba koniecznie obserwowa-

ny kąt położenia przywieść do poziomu. Tym sposobem kąty położeń bra-

ne miedzy wszyslkiemi stanowiskami i przywiedzione do poziomu, posłużą do


